
Pamiątka Pierwszej Komunii Świętej
Na drodze do nieba z bł. Carlem Acutisem

Wyjątkowy przewodnik na drodze Eucharystii!

Carlo Acutis - beatyfikowany niedawno nastolatek, zwany geniuszem internetu i bożym influencerem - zwykł 
powtarzać, że „Eucharystia to jego autostrada do nieba”. Na tę wyjątkową podróż bł. Carlo zaprasza wszystkich 
młodych ludzi, szczególnie zaś tych, którzy po raz pierwszy dostąpili zaszczytu spotkania z Jezusem w komunii 
świętej. Proponuje im sprawdzoną trasę, którą trafił prosto do nieba. Jego wskazówki i podpowiedzi stanowią 
znakomitą pomoc dla wszystkich dzieci pierwszokomunijnych, przypominając im najważniejsze postaci i prawdy 
wiary związane z chrześcijaństwem.

Rachunek sumienia z bł. Carlem Acutisem
Przygotowanie do spowiedzi świętej

Pierwsza spowiedź to jedno z najważniejszych wydarzeń w życiu wiary każdego dziecka. W książce dzieci znajdą nie 
tylko wskazówki, jak przeprowadzić rachunek sumienia, lecz także najważniejsze informacje na temat sakramentu 
pokuty i pojednania, w tym warunków dobrej spowiedzi. Na końcu zamieszczone zostały odpowiedzi na najtrudniej-
sze pytania, jakie dzieci zadają dorosłym przed pierwszym spotkaniem z Jezusem w konfesjonale, m.in. o to, co jest 
grzechem ciężkim, co się stanie, gdy zapomną wyznać jakiś grzech, lub czy ksiądz może odmówić im rozgrzeszenia.

Boży influencer
14 dni z Carlem Acutisem

10 października 2020 roku w bazylice św. Franciszka w Asyżu miała miejsce beatyfikacja Carla Acutisa. Od tego mo-
mentu miejsce to stało się celem licznych pielgrzymek z całego świata, a błogosławiony Carlo przez wielu został 
uznany za jednego z najważniejszych patronów młodego pokolenia. „Liczę na to, że jego przykład pomoże młodym 
ludziom iść drogą wiary” – tak o swym synu mówiła w jednym z wywiadów jego mama.

Różaniec z bł. Carlem Acutisem
Podejmij 20 wyzwań Maryi!

Podobno każdy internetowy challenge robi się w jakimś szczytnym celu. Chociaż większość ludzi pewnie i tak na-
grywa te filmiki tylko dla zabawy i paru lajków, bez głębszej refleksji. A właśnie do takiej bł. Carlo zaprasza swoich 
dzisiejszych rówieśników, żyjących już bardziej na Instagramie i TikToku niż w prawdziwym świecie. Ten zwyczajny, 
też zakręcony na punkcie internetu nastolatek swoim życiem – po ludzku sądząc, zbyt krótkim – pokazał, że można 
patrzeć wyżej i ponad ekranami widzieć Boga. W tej książce razem z Maryją – Tą, która mówiąc „Amen”, podjęła 
największy challenge w historii ludzkości – wyzwanie za wyzwaniem i tajemnica za tajemnicą skutecznie przekonuje, 
że różaniec nie musi być nudną modlitwą do odklepania, ale może realnie przemieniać życie.

Tomasz Maniura OMI
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Dokąd się wybieramy? 
Nadszedł wyjątkowy czas w twoim życiu, w którym po raz pierwszy przyj-
miesz Pana Jezusa w Eucharystii. Błogosławiony Carlo Acutis powiedział 
kiedyś, że Eucharystia to jego autostrada do nieba. I nie mylił się – ogłoszono 

go błogosławionym, a więc oficjalnie uznano, że Carlo 
na pewno jest już w niebie. Skorzystajmy z jego 

rady! Czeka nas wspaniała podróż ku niebu 
najlepszą i najwygodniejszą z dróg – drogą, 
na której towarzyszy nam sam Pan Jezus. 

Autostrada

Carlo najbardziej znany jest z powiedzon-
ka, że „Eucharystia to jego autostrada do 
nieba”. Autostrada to włoskie słowo, bo 
pierwsze tego typu drogi – a więc trasy 
przeznaczone tylko dla pojazdów me-
chanicznych i pozbawione skrzyżowań –  
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Wakacje w Asyżu

Większą część wakacji Carlo spędzał w Asyżu, w domu należącym do jego 
rodziny. Ogromną przyjemność sprawiało mu spacerowanie po okolicznych 
lasach z rodzicami i psami. Carlo często bawił się z dwoma chłopcami, braćmi 
mieszkającymi w Asyżu, których poznał za pośrednictwem ich babci. Chłop-
ców połączyły silne więzy przyjaźni, spędzali bowiem wspólnie letnie mie-
siące, uwieczniając kamerą wszystkie niezapomniane chwile, spacerując po 
lasach i grając w piłkę przy miejskim basenie. Carlo nawiązał przyjaźń z pra-
cownikami obsługującymi basen i często pomagał im w oczyszczaniu wody 
z owadów, gdyż przykro było mu patrzeć na tonące stworzenia. Latem 2006 
roku sam poprosił swoich rodziców o zgodę na pracę w barze przy basenie. 
Chciał zarobić pieniądze, aby móc samodzielnie pomagać ubogim.
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To właśnie dzięki polskiej rodzinie ojca 
Carlo miał okazję rozwinąć swoją przy-
jaźń z Panem Bogiem. Mama Carla, pani 
Antonia Salzano, opowiada, że to właśnie 
rodzice jej męża i ich krewni co niedzielę 
uczestniczyli w Eucharystii, dając tym sa-
mym Carlowi przykład żywej wiary.

Babcia Carla była Polką

Babcia Carla Maria Henrietta Perłowska jak 
wielu Polaków przybyła do Londynu, uciekając 
przed II wojną światową i okrucieństwami, ja-
kich dopuszczali się Niemcy na Polakach. Mia-
ła szczególne powody do obaw, bo pochodziła 
z rodziny szlacheckiej, a to właśnie takie oso-
by – najlepiej wykształcone i najbardziej zna-
czące dla społeczeństwa – były najbardziej 
prześladowane przez okupantów. 
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Oprócz swoich psów i kotów 
Carlo bardzo kochał także delfi-
ny. Pewnego razu podczas rejsu 
łodzią z dziadkami chłopiec po-
wiedział mamie, że poprosił Je-
zusa, aby pozwolił mu zobaczyć 
delfiny. Efekt jego modlitwy był 
zaskakujący. Nagle wokół ich ło-
dzi pojawiło się mnóstwo tych 
zwierząt.

Carlo i zwierzęta

Carlo uwielbiał zwierzę-
ta. W domu hodował koty, 
psy i rybki. Pomagał też 
zwierzętom bezdomnym, 
przynosząc im jedzenie, 
a nawet zabierając je do 
domu. 

Ósmy punkt wyprawy

Fatima

BAZYLIKA MATKI BOŻEJ RÓŻAŃCOWEJ W FATIMIE
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Carlo i filmy

Carlo z zamiłowa-
niem kręcił filmy, któ-
rych bohaterami były jego 
zwierzaki. Jedyną jego słabością 
był zatem zakup sprzętu do nagrywa-
nia i montowania. Czasami udawało mu 
się sfilmować psy w komicznych sytuacjach, 
które bardzo bawiły jego przyjaciół i rodziców. 
Wszyscy przyjaciele byli zapraszani na projekcje przy-
gód Stelliny tłuścioszki, jak Carlo nazywał jedną z pupilek. 
Były też projekcje filmów z przygodami Bricioli, jego ulubie-
nicy, którą Carlo nazywał żartobliwie: „Siedem demonów”, gdyż 
wyglądała jak miniatura dobermana, przez co sprawiała wrażenie 
groźnego psa. Szczególnie zabawny był film o tym, jak Chiara – 
suczka należąca do mamy Carla – przewodzi pragnącej pod-
bić świat grupie „złych kocisk”, nieustannie prowadzą-
cej wojnę z psami. W rolę „złego kociska” wcielił się 
kot Cleo. Inny z psów Carla Poldo grał rolę mi-
nistra spraw zagranicznych, zaś Bricioli 
powierzono rolę tej, która sprzeciwia-
ła się jego decyzjom. Filmy, które 
po sobie zostawił, świadczą 
o ogromnym poczuciu 
humoru Carla.

Lukka Watykan Lanciano Lourdes
San Giovanni 
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Szczęście 
odnalezione 
w Bogu
Smutek to wzrok zwrócony na samego 
siebie. Szczęściem jest wzrok 
skierowany ku Bogu.

 ‒ bł. Carlo Acutis
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myśli się tylko o sobie samym?). To z kolei prowadzi do utraty 
prawdziwego źródła szczęścia, jakim są relacje. W pierwszej 
kolejności – relacja z Bogiem, potem relacja z innymi. O tym, 
jak wielką wartością jest miłość, pisał św. Paweł w sławnym 
Hymnie o miłości z Pierwszego Listu do Koryntian:

„Gdybym mówił językami ludzi i aniołów,
a miłości bym nie miał,
stałbym się jak miedź brzęcząca
albo cymbał brzmiący.
Gdybym też miał dar prorokowania
i znał wszystkie tajemnice,
i posiadał wszelką wiedzę,
i wszelką [możliwą] wiarę, tak iżbym góry przenosił.
a miłości bym nie miał,
byłbym niczym.
I gdybym rozdał na jałmużnę całą majętność moją,
a ciało wystawił na spalenie,
lecz miłości bym nie miał,
nic bym nie zyskał”. 
(1 Kor 13,1-3)

Bóg stworzył człowieka do bycia w relacji. Pragnienie to wpisał 
głęboko w naszą naturę. Dowód na to znajdujemy na początku 
Pisma Świętego, w opisie stworzenia świata zawartym w Księdze 
Rodzaju: „Stworzył więc Bóg człowieka na swój obraz, na obraz 
Boży go stworzył: stworzył mężczyznę i niewiastę” (Rdz 1,27). 
Po pierwsze Bóg stwarza człowieka na swój obraz. Jak wierzy-
my, Bóg jest jeden, ale w trzech Osobach – Bóg Ojciec, Syn 
Boży i Duch Święty – które pozostają ze sobą w nieustannej 
relacji miłości. Jakże kluczowe muszą być więc relacje dla ludzi 
stworzonych na Jego podobieństwo! Po drugie Bóg stwarza 
mężczyznę i kobietę, tak by we dwoje tworzyli jedność na wzór 
Trójcy Świętej.

Carlo Acutis
Opowieść o chłopcu, który pokochał Eucharystię

W Mediolanie, stolicy regionu Lombardia – pięknym mieście na północy Włoch, znanym ze sławnych targów mody i 
znakomitych klubów piłkarskich, mieszkał pewien zwyczajny trzynastolatek, pasjonat komputerów i miłośnik zwie-
rząt. Jego życie było jednak tak niezwykłe, że został ogłoszony błogosławionym. Czy chcecie się dowiedzieć, na 
czym polegała jego wyjątkowość?
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Kiedy czytam te dwa krótkie zdania wypowiedziane przez Carla 
Acutisa, młodego włoskiego błogosławionego, który urodził 
się w 1991 roku (zaledwie dwa lata przede mną!), zaczynam 
zastanawiać się, czym są smutek i szczęście i jak te stany od-
czytywać we współczesnym świecie. Wydaje się, że te dwie 
rzeczywistości towarzyszą nam nieustannie, zmienia się jedynie 
ich proporcja. Definicja szczęścia i smutku z pozoru wydaje się 
prosta – ot, kiedy mi dobrze i przyjemnie, nazywam ten stan 
szczęściem, a gdy przeżywam coś nieprzyjemnego i trudnego, 
wtedy mówię o smutku. Powstaje jednak pytanie, czy takie 
rozumienie wskazanych pojęć nie jest płytkie i powierzchowne. 
Czy człowiek przeżywający wielkie trudności, a czasem i tra-
gedie, może być wewnętrznie szczęśliwy? Albo czy człowiek, 
który teoretycznie – w ludzkim rozumieniu – ma wszystko, 
może odczuwać głęboki smutek? Myślę, że w obu przypadkach 
odpowiedź brzmi: tak. Słowa Carla Acutisa rzucają światło, 
dlaczego tak może się dziać. 

Smutek to wzrok  
zwrócony na samego siebie

Pan Jezus przyszedł na świat, aby zbawić każdego z nas w spo-
sób indywidualny i osobisty. Umarł na krzyżu, aby zmazać moje 
i twoje – bardzo konkretne – grzechy. Każdy człowiek ma wielką 
wartość i godność, gdyż sam Bóg zapłacił za niego ogromną 
cenę. Powinniśmy być świadomi tej wartości oraz praw z niej 
wynikających. Dobrze też by było, byśmy kochali samych siebie. 
To wszystko jednak nie powinno sprawiać, że koncentrujemy 
się na samych sobie, ponieważ moglibyśmy popaść w egoizm, 
który – jak wierzę – jest jedną z głównych przyczyn smutku. 
Postawa egoistyczna stawia mnie w centrum uwagi, zabija mi-
łość do ludzi oraz Boga (jak można kochać kogoś innego, kiedy 

7

Po co  
nam spowiedź?

To chyba najtrudniejsze pytanie, szczególnie że spowiedź 
nie jest łatwa. To wymagające wyzwanie, ale ci, którzy 
regularnie je podejmują, potwierdzają, że każde spotkanie 
z Jezusem w tym sakramencie jest niezwykłym i bardzo 
potrzebnym doświadczeniem.

Wspaniałe jest poczucie, że Pan Bóg nas kocha. Trwając 
z Nim w przyjaźni, czujemy się szczęśliwi i zrozumiani, 
akceptowani i kochani. 

Tego wszystkiego pozbawia nas grzech, który sprawia, 
że oddalamy się od Bożej miłości. Popełniając grzech, 
odwracamy się od Boga. On wciąż na nas czeka i patrzy 
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Uwaga, inni ludzie! – trzeba za-
chować ostrożność w kontaktach 
z innymi ludźmi, by nie zrobić im 
krzywdy. Trzeba unikać zachowań 
i słów, które mogą kogoś zranić. 

Uwaga, zwierzęta! – Carlo Acu-
tis wyjątkowo traktował zwierzęta 
i rośliny, dlatego przypomina nam, 
że także przyrodzie należą się tro-
ska i szacunek. 

Uwaga, roboty drogowe! – trze-
ba koniecznie szanować pracę, 
którą wykonują inni ludzie. Doty-
czy to szczególnie pracy rodziców 
i nauczycieli. 

Uwaga, niebezpieczeństwo! – 
na drodze czekają nas różne po-
kusy, które mogą nam zagrozić, 
szczególnie pokusy dotyczące 
nieprzestrzegania zasad bezpie-
czeństwa. Warto być czujnym! 

Nakaz jazdy na wprost – być 
może niektóre drogi wydają się 
nam krótsze i wygodniejsze, ale 
tylko droga Eucharystii, którą pro-
wadzi nas Jezus, wiedzie do nie-
ba. Trzeba się jej bezwzględnie 
trzymać! 
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Aby balon mógł się unieść 
w powietrzu, nie może mieć 
balastu. Dokładnie tak samo jest 
z duszą ludzką, która – jeśli chce się 
wznieść do nieba – musi się pozbyć 
tych drobnych ciężarów, którymi 
są grzechy powszednie. Jeżeli 
tym, co obciąża duszę, jest grzech 
śmiertelny, dusza upada na ziemię, 
zaś spowiedź jest wówczas niczym 
płomień, który – ogrzewając 
powietrze – sprawia, że balon się 
unosi. Należy się spowiadać często, 
gdyż dusza ludzka jest bardzo 
skomplikowana.

 ‒ Carlo Acutis
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Rachunek 
sumienia

Rachunek sumienia często bywa kojarzony z matematyką, 
ale – uwaga, dobra wiadomość! – Boże zasady na szczę-
ście są bardzo niematematyczne. Rachunek sumienia (łac. 
examen) to tak naprawdę badanie naszego sumienia, ta-
kie, jakiego dokonuje lekarz. Rachunek sumienia to takie 
sprawdzenie, co w naszym życiu funkcjonuje prawidłowo, 
co należy wzmocnić lub co trzeba uleczyć. Przygotowując 
się do rachunku sumienia, nie warto więc korzystać z kal-
kulatora, lecz z pewnego „wzoru”, który zostawił nam Pan 
Jezus w Ewangelii wg św. Mateusza – Carlo tym wzorem 
kierował się przez całe życie:

Będziesz miłował Pana Boga swego 
całym swoim sercem, całą swoją 
duszą i całym swoim umysłem.  

Eucharystia
Moja autostrada do nieba. Historia Carla Acutisa

Poznaj biografię piętnastoletniego geniusza komputerowego, który został beatyfikowany!

Na pierwszy rzut oka Carlo Acutis był zwyczajnym nastolatkiem. Tak jak wielu jego rówieśników uwielbiał kresków-
ki, filmy i gry komputerowe. Pasjonował się informatyką – uważany był za komputerowego geniusza, lubił podróże, 
morze i spotkania z przyjaciółmi. Jednak wszystkich, którzy się z nim stykali, urzekała jego niezwykła uczynność, 
bezinteresowność i skromność. Sporą część swojego czasu poświęcał na pomoc kolegom i koleżankom w nauce, w 
parafii udzielał się jako wolontariusz, brał udział w wielu akcjach charytatywnych. Najbardziej jednak niezwykła była 
jego pobożność, a przede wszystkim umiłowanie Eucharystii, w której codziennie uczestniczył.
W 2006 roku, w wieku 15 lat, Carlo zmarł na białaczkę, ofiarując swoje cierpienie za Ojca Świętego i Kościół. Pozosta-
wił rodzinę, przyjaciół i kolegów w przekonaniu, że dane im było obcować z prawdziwym przyjacielem Boga.
Po czternastu latach od jego śmierci Papież Franciszek ogłosił Carlo Acutisa błogosławionym.

Modlitwy dla młodzieży z Carlo Acutisem

Wszyscy rodzą się jako oryginały, ale wielu umiera jako fotokopie (Bł. Carlo Acutis)
Carlo Acutis urodził się 3 maja 1991 roku. Od dzieciństwa codziennie uczestniczył w Eucharystii, którą nazywał swoją 
osobistą autostradą do nieba, a jego osobista głęboka przyjaźń z Bogiem zdumiewała, a jednocześnie fascynowała 
jego nauczycieli i kolegów. Na początku października 2006 roku chłopiec zachorował. Początkowo objawy nie wska-
zywały na nic groźnego. Po kilku dniach okazało się jednak, że to białaczka z ostrym przebiegiem. Carlo zmarł 12 
października. Po czternastu latach od jego śmierci Papież Franciszek ogłosił go błogosławionym.

Ta książka to modlitewnik dla młodych, którzy – jak bł. Carlo Acutis – chcą przeżyć każdy dzień w bliskości z Bogiem.
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